
Oświadczenie złożone 

przez senator Ewę Matecką 

na 13. posiedzeniu Senatu 

w dniu 2 lipca 2020 r. 

Oświadczenie skierowane do prezesa Rady Ministrów Mateusza Morawieckiego 

W ramach sprawowanego przeze mnie mandatu senatorskiego zwracam się do Pana Premiera z prośbą 

o pilne uregulowanie stanu prawnego planowanej inwestycji, funkcjonującej w obiegu dokumentów jako 

„Zbiornik Wielowieś Klasztorna na rzece Prośnie”. Brak precyzyjnie określonej sytuacji prawnej terenów 

przeznaczonych na zbiornik, a nade wszystko znajdujących się w czaszy planowanego zbiornika, powoduje, 

że część rolników znalazła się w dość absurdalnym położeniu. Należące do nich grunty nie zostały bowiem 

wykupione ani też zamienione na porównywalne w innej lokalizacji, a mimo to nie mają oni prawa korzystać 

z nich ani jako z gruntów rolnych, ani jako terenów pod zabudowę. Nie mogą również dokonać wycinki lasu 

znajdującego się bezpośrednio w czaszy planowanego zbiornika. Sytuacja taka, powodująca swoisty stan 

zawieszenia, jest wysoce krzywdząca dla właścicieli gruntów, szczególnie w sytuacji, gdy prace nad budową 

zbiornika pozostają na etapie powstałego w latach 50. XX w. projektu oraz aktualizowanych studiów wyko-

nalności. Roboty w sensie fizycznym nie zostały jak dotąd rozpoczęte. Wykupiono około 1300 ha gruntów 

pod zaplanowany zbiornik, jednak obszar wielkości około 606 ha pozostaje w stanie prawnego zawieszenia 

i blokuje rozwój części gospodarstw na tym terenie. Problem narasta od lat, a odpowiedzią na pytania właści-

cieli o dalszy los gruntów jest przeważnie informacja o aktualnym braku środków na dokonanie wykupu po 

określonych przez rzeczoznawców cenach. 

Roszczenia właścicieli, w pełni uzasadnione, od lat nie znajdują realnego odzewu, co oznacza, że dopiero 

interwencja na szczeblu rządowym, porządkująca obecny chaos prawny związany ze statusem niewykupio-

nych przez państwo gruntów, może tę zaogniającą się sytuację naprawić. Stąd wynika moja prośba o pilne 

podjęcie działań w tej sprawie. Wszelkie dalsze zaniechania oznaczają radykalne obniżenie poziomu zaufania 

obywateli do państwa i prawa. 

Łączę wyrazy szacunku 

Ewa Matecka 
 


